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Świadczenia
rzeczowe

Wspólne interesy wszysfldch narodów
Przemówienie Aftiee na Kongresie zw. law.

Że świadczenia rzeczowe wsi dla miast są 
koniecznością, —- jest tak samo oczywiste. 
Jak oczywiste jest, że wieś nie może się 
obejść bez zorganizowanej dostawy artyku­
łów przemysłowych z miast. Chodzi więc 
0 to, by ta wymiana między miastem i wsią 
odbywała się w sposób' możliwie najłatwiej^ 
®*v, w sposób najkorzystniejszy dla miesz- 

V kańoów i miast i wsi. Ideałem — w obec­
nych wTarunkach powojennych zupełnie nie­
rzeczywistym — byłoby może pozostawienie] 
całej sprawy wolnej grze sił gospodarczych. 
Lecz nauka ekonomii już dawno pokazała 
barn, że tak zwana „wolna gra" oznacza 
zwykle wolność dla bogatych, o wyzysk dla 
bśednyćh.

Ciężkie warunki gospodarcze, spowodo­
wane zniszczeniami z okresu wojnv i okupa­
cji. zmusiły nasz rząd do wprowadzenia sy­
stemu ..kart żywnościowych", systemu dwóch 
Zodzajów cen — sztywnych i „komercyj­
nych" i systemu przyfhusowvch świadczeń 
Zzeczowych wsi dla miasta. Te trzy systemy 
pozostają ze sobą w ścisłym związku. Do­
stawy świadczeń rzeczowych umożliwiają 
Wydawanie produktów na karty żywnościo­
we po sztywnych cenach, umożliwiają z dru­
giej strony dostawę produktów przemysło­
wych dla wsi równie® po cenach urzędo­
wych.

Z ogłoszonych ostatnio danych wynika, 
że nasze władze dążą do zorganizowania 
świadczeń rzeczowych wT sposób jak na j­
mniej bolesny dla wsi. Przytoczymy kilka 
liczb. W ubiegłym roku ziemie położone na 
Wschód od Wisły miały dostarczyć 1.300.000 
j°n ziemiopłodów. W roku bieżącym cały 
kraj dostarczy mniej, bo tylko 1.100.000 
ton. świadczenia rzeczowe wynoszą obecnie 
tylko 18 proc. zbiorów zboża i tylko 9 proc. 
ciemniaków, a więc minimum w porównaniu
* c^-^ami okupacyjnymi.

Gdy kontyngenty okupacyjne wynosiły
3 do 5 mtr. z hektara, obecnie wysokość 

świadczeń rzeczowych nie przlekracza 0,3 
mtr. zboża dla gospodarstw do 2 ha, i w y  
łosi najwyżej 2 mtr. z 1 ha przy gospodar­
stwach większych. Aparat poborców świad- 
czeń rzeczowych został w porównaniu z 
ubiegłym rokiem znacznie uproszczony i 
?mn;e|^70nv prawie dwukrotnie.

. Premie dla wsi — nafta, sól. mydło, cu­
kier — są pewną rekompensatą za dostawę 
swiadczeń rzeczowych, a zwłaszcza za ter­
en o w ą  dostawę świadczeń.

I wreszcie jeszcze jedna liczba, przedsta- 
• P a jaca  ogrom zagadnienia świadczeń rzę­

dowych : dla zaaprowidowania całego kraju 
Państwo musi zebrać 1.800.000 ton ziemio­
płodów. Z tego około 400.000 ton wpłynie 
z ziem zachodnich, okołft 300.000 trzeba bę­
dzie nabyć na wolnym rynku, a ponad 
ł -100.000 ton dać mają świadczenia rze­
czowe. Na konferencji W tej sprawne tow 
Premier Osóbka-Morawski słusznie powie­
dział. że od terminowego i całkowitego do­
starczenia wyznaczonych świadczeń zależy 
w wielkim stopniu normalizacją życia go- 
sPodarczego w kraju i polityka finansowa
Państwa.
• Jeśli chcemy uniknąć inflacji, to znaczy 
cbaosu gospodarczego, który musi nastąpić. 
®dy pieniądz traci swą wartość — jeśb 
chcemy utrzymać przydziały na karty żvw 
łościowe dla ludności pracującej miast.

'kając w ten sposób wzrostu cen — jeśli 
chcemy umożliwić dalszy rozwTój naszego 
Przemysłu, odradzającego się w tak ciężkml 
"'arunkach, a tym samym przyczynić sle do 
Powiększenia dopływu produktów przemy- 
Moiwch na wieś — musimy zwrócić więcei 
Uwerri ^  -świadczenia rzeczowe.

A kcja zbiórki św iadczeń rozpoczęła się

do\vi
1 organizacvj chłopskich mogą i muszą pp- 
Ptóc w przeprowadzeniu tej ąkeii -we współ' 
^ r u  interesie miasta i wsi, w interesie lud 
Pości pracującej całego kraju. L. K.

LONDYN (PAP Polpress). P rem ier b ry - łatw ione dopiero, gdy O rganizacja Narodów
tyiski Klemens Ąttlee w ygłosił na 77 kongre­
sie Związków Zawodow ych przem ówienie, w 
którym  ośw iadczył m.in.: v

Obecnie, gdy św iecim y zw ycięskie zakoń­
czenie w ojny przeciw ko hitleryzm ow i i im­
perializm owi niemieckiemu, w kraczam y w 
inną fazę walki przeciw ko nędzy. Św iat cały 
odczuw a wielki brak  przedm iotów  códzien- 
ne~go użytku oraz żyw ności. B rak jest rów - 

surow ców  i środków- transportow ych. 
Zima będzie bardzo ciężka dla całego kon­
tynentu europejskiego, nie w yłączając w ysp 
bryty jskich . Nie ma nadziei na znaczne po­
lepszenie sytuacji w  bliskiej przyszłości. Za­
pas artykułów  żyw nościow ych i odzieży, 
k tórym  rozporządzam y jest niewielki. Zrobi­
my w szystko, co leży w  naszej mocy, żeby 
ten zapas pow iększyć i rząd liczy w tej spra 
wie na ofiarną w spółpracę w szystk ich  oby­
w ateli.

T rudnym  zadaniem  jest rów nież p rzesta­
wienie produkcji wojennej na pokojową.

Jeśli chodzi o zagadnienia polityczne, to 
wiele problemów europejskich zostało za ła­
tw ionych w Poczdam ie. Inne sa obecnie roz­
patryw ane -na konferencji m inistrów  spraw  
zagranicznych, inne jeszcze m uszą zaczekać 
do konferencji pokojowej, a niektóre będą za-

Zjednoczonych zacznie funkcjonować. Musi­
my uzbroić sic w cierpliwość i dobrą wolę.

S taram y się w raz  t naszym i wielkimi so­
jusznikam i. Związkiem Radzieckim i S tana­
mi Zjednoczonym i dópomóc w rozw iązaniu 
najw ażniejszych zagadnień politycznych. Zda 
jem y sobie w szyscy  spraw ę, że szczere po­
rozum ienie m iedzy wielkimi m ocarstw am i 
jest podstaw a bezpieczeństw a św iata . . Ody 
widzimy straszliw e spustoszenia spowodować 
ne wojna, gdy 'sobie w yobrazim y jak o lbrzy­
mie zniszczenie może przynieść przyszła  w oj­
na, musimy zdać sobie spraw ę, jak m ałe .i bła 
he są niektóre spraw y o k tóre pow stają kon­
flikty ł w ybuchają w ojny.

Na Dalekim W sjhodzie  mimo zlikw idow a­
nia japońskich dążności im perialistycznych, 
pozostanie jeszcze niejedna kw estia do roz­
w iązania. Sam orząd dja narodów  hinduskich 
jest przykładem  jednej z takich spraw . Kwe­
stii tej rząd P a rtii P racy  pośw jcca w iele u- 
wagi. Chodzi o p rzyszłość milionów lu­
dzi, tak że pośpiech mógłby okazać się tylko 
szkodliwym.

Jeśli chodź! o sy tuację  gospodarczą W iel­
kiej B rytanii, to w iem y w szyscy, że jes t ona 
trudna. Po zakończeniu w ojny 1 po zniesie-, 
niu ustaw y o pożyczce i dzierżaw ie, musimy

Wyrok w procesie P iM o r a
LONDYN (PAP Polpress). Agencja Reu­

tera donosi, że we wtorek wieczorem o- 
głoszony został wyrok w procesie 48 Po­
laków, oskarżonych o podpalenie wsi 
Fuerstenau i o zabójstwo 7 Niemców, w 
odpowiedzi na zabójstwo dokonane przez

Niemców na jednym z Polaków W obozie 
dla deportowanych. Sąd skazał 4-ch Pola­
ków na karę śmierci oraz 35 Polaków na 
kary więzienia od lat 3 do 20. Czterech 
oskarżonych oddano pod dozór. Pięciu o- 
skarżonych uniewinniono.

F '

pow rócić do norm alnych stosunków  i kupo­
w ać w szystko. co nam jest niezbędne, w S ta­
nach Zjednoczonych i w  Kanadzie.

Istnienie wielkich niezależnych ruchów  ta ­
kich, jak zw iązki zaw odow e, stanow i ostoję;, 
dem okracji. W  naszym  zrozum ieniu demo­
kracja  to  nie tylko rządy  większości. Są tó 
rządy  w iększości z uwzględnieniem praw  
mniejszości. Bez tolerow ania opinii w arstw  
opozycyjnych nie ma dem okracji.

Pam iętajm y, że żyjem y w now ym  św ię­
cie. Dowodem tego rozw ój nauki i w ynala­
zek bom by atom ow ej. Pam iętajm y, że je ś l i . 
nie. uda się nam osiągnąć w yższego poczucia 
w spólnych in teresów  w szystkich narodów , 
może nastąpić zagłada ludzkości.

Tramem zdpfzecgfi
W SZYNGTON (PAP. Polpress). O dpow iadając  

n a  p y tan ia  d z ienn ikarzy  na  kon fe ren c ji p ra so ­
w ej w B iałym  Dom u, p rezy d en t TrnmWn ośw iad 
czył, że p rzypuszczen ie, iż Stany Z jednoczone 
odm ów iły  w iększej pożyczki W ielk ie j B ry tan ii, 
poniew aż rząd  ang ielsk i jes t rządem  soc ja li­
stycznym  —  jest „nonsensem ". N astępn ie  p re ­
zydent ’zaznaczył, że sp raw a  um iędzynarodow ię  
n ia  „C ieśnin  B A rdanelskich" będzie jednym  z 
przedm io tów  o b ra d  R ady  M inistrów  Spraw  Za­
gran icznych  w L ondynie.

O dpow iadając  n a  py tan ie , dlaczego na K orei 
w ła d z ę 'sp ra w u je  d o tąd  a d m in is trac ja  ja p o ń ­
ska, p rezy d en t T ru m an  ośw iadczył, że w szy­
scy Japończycy  będ ą  m usićli w k ró tce  opuścić 
Koreę. D otychczas ze w zględów  p rak ty czn y ch  
pozostaw iono  n iek tó ry ch  u rzędn ików  ja p o ń ­
skich  na  stanow iskach , lecz dzia łalność  ich jest , 
ściśle' k o n tro lo w an a  p rzez  am erykańsk ie  w ła­
dze w ojskow e.

LONDYN (AFP). Cała prasa poranna 
kom entuje obszernie pierwsze posiedze­
nie pięciu ministrów spraw zagranicz­
nych. Wyliczając problemy, które prze­
dyskutowane zostaną przez ministrów/ 
Times" dodaje, iż ministrowie podejdą 

do tych spraw „dyplomatycznie" tak, jak 
podczas poprzednich zgromadzeń sojusz­

ników z tą jednak różnicą, iż obecnie, po 
ukończeniu . działań wojennych na wszy­
stkich frontach, pewne sprawy, dotych­
czas omijane, będą musiały być trzeźwo 
rozpatrzone i ostatecznie rozstrzygnięte. 
Pewne pojęcia będą też musiały być do­
kładniej określone. Na przykład, 'pojęcie 
demokracji, które, jak się okazało, niemal 
każdy naród rozum ie na swój sposób.

Gabinet Toto pod . stratą
TOKIO (United Press). Japoński gabi­

net został zwołany na specjalną sesję w 
związkti z wskazaniem przez generała Mac 
A rthura członków byłego rządu prem iera 
Tojo, którzy mają być osadzeni pod strażą.

Prem ier Tojo popełnił zamach .samo­
bójczy, by uniknąć stawiennictwa przed 
sądem, jako -zbrodniarz wojenny. Uciekł

również na wyspę Sajto (w północno-za­
chodniej Japonii) generał Homma, k tóre­
go nazwisko figuruje, jako  jedno z pierw­
szych na liście wojennych zbrodniarzy 
japońskich. W rękach sojuszników znaj­
duje się am basador niemiecki w Tokio, 
Stahmer, który ponosi odpowiedzialność 
za przystąpienie Japonii do Osi. *

sierpnia. Powiatowe i gminne radv naro- 
°'ve, najniższe komórki partii robotniczych

Dziesięć procent
W wywiadzie udzielonym prasie socjalistycznej wiceminister pracy 

i  opieki społecznej tow. Mantel oświadczył m. in .:
„Sprawa płac robotniczych jest jednym z głównych zagadnień stale in­

teresujących ministerstwo. Przy okazji zawierania układów zbiorowych pracy 
przez poszczególne związki, ministerstwo zmierza w kierunku ustabilizowa­
nia płacy na poziomie, który by realizował istotną tunkcję płacy, jaką jest 
minimum egzystencji. W opracowaniu jest projekt, uzgodniony już z Cen­
tralną Komisją Z w i ą z k ó w  ZawodowyA i miarodajnymi czynnikami państwo­
wymi, w sprawie pełnego przeniesienia składek na ubezpieczenia socjalne 
na pracodawcę, co w rezultacie da trwałe, niezależne od wszelkiej sytuacji 
gospodarczej podwyższenie plac robotniczych przeciętnie o 10o/0“.

W ten sposób be; naruszenia polityki walutowej i równowagi cen 
i płac dzięki wysiłkom rządu zostaje dokonane poprawienie bytu wszyst­
kich ludzi pracy. Jest to fakt doniosłego znaczenia.

„News Chronicie" zwraca szczególną 
uwagę na trudności, Jaki.e wyłonią się od­
nośnie wschodnich państw europejskich. 
Anglia i Ameryka zamierzają przede 
wszystkim uregulować sprawę Włoch, ale 
pragną także zawrzeć traktaty pokojowe 
z Rumunią, Bułgarią i Węgrami-. Ze swej 
strony, Rosja nie życzy sobie rozpatrywać 
oddzielnie zagadnienia włcfskiego. - „Nie 
możemy — pisze „News Chronicie" — żą­
dać w p to w ad ^ n ia  w krajach wschodnio­
europejskich, zacofanych politycznie, peł­
nej demokracji, ale, mamy praw o oczeki­
wać przedsięwzięcia kroków, zmierzają­
cych do rozszerzenia w tych państwach 
swobód politycznych.

LONDYN (London Press Service). Ko­
m entatorzy londyńscy podkreślają „nie- 
ostentacyjny" i rzeczowy sposób, w jaki 
ministrowie spraw zagranicznych dokona­
li otwarcia swej konferencji. Pierwsze po­
siedzenie poświęcone było wczoraj spra­
wom organizacyjnym konferencji, i zape­
wne dopiero w środę rozpoczęły się dys­
kusje w . sprawach, przewidzianych po­
rządkiem  dziennym, a przede wszystkim 
w sprawie traktatu pokojowego z Wło­
chami.

. Defiessn PPS 2 Pgm?śn
Na ręce tow. premiera Osóbki-Morawskiego 

nadeszła następująca depesza od towarzyszy z 
Paryża:

Zebranie PPS w Paryżu wyraża swoje przy 
wiązanie do tow. premiera Osóbki-Morawskiego 
i wierność dla Rządu Jedności Narodowej.

Depeszę podpisali w imieniu organizacja 
PPS w Paryżu tow. tow. Jabłoński, Birtecki i 
Nismęckk



siewów jesiennych
Ministerstwo Rolnictwa i Reform R ol­

nych opracowało dokładny plan akcji za­
siewów jesiennych w całej Polsce ze szcze­
gólnym uwzględnieniem ziem nowodzyska- 
nych. Do wykonania tego planu zaangażo­
wane są najważniejsze resorty państwowe, 
wojsko, pąrtie polityczne, organizacje spo- 
łecznę i młodzieżowe. Z inicjatywy Związ­
ku Samopomocy Chłopskiej zostały powo­
łane specjalne komitety akcji siew nej: wo­
jewódzkie, powiatowe, gminne i koła gro­
madzkie złożony z przedstawicieli wszyst­
kich partii politycznych i wyżej wymienio­

nych organizacji. Nieograniczona jest ży­
wotność narodu polskiego, tw arda wola > 
upór naszego chłopa.

Wytężymy wszelkie siły. by już tej je­
sieni udowodnić ministrowi Bavifiowi i świa­
tu  całemu —  że ziemie zachodnie nie są już 
i nie będą „białą p lam ą'1 na mapie —  prze­
ciwnie ta czerwona od krwi przodków n a­
szych, żołnierzy W ojska Polskiego i sojusz­
niczej 'A rm ii Czerwonej plam a zamienia się 
w -tętniącą pracą i kwitnącą życiem część 
Rzeczypospolitej Polskiej.

M I C H A Ł  S Z Y S Z K O

Austria będzie niepodległa

Przeprowadzenie sĘfwn jesiennego zbóż 
ozimych, to najważniejszy problem dnia, 
jaki staje przed nami. Ledwo zakończyły 
się żniwa —  nie zdążyliśmy odsapnąć po 
wielkim, naprawdę ogromnym wysiłku, a 
już trzeba zabierać się do omłotów i zasie­
wów jesiennych. Nie starcza nawet czasu 
nacieszyć się plonem i starym zwyczajem 
polskim —  dożynki urządzić. Jeszcze w trak­
cie żniw trzeba było podorywki robić i zie­
mię do siewu przygotować, a tu paliwa 
brak, kond brak, wołów brak, traktorów 
mało.

D la wyżywienia K raju w przyszłym roku 
konieczne jest obsiać ca 40 proc. powierzch­
ni gruntów omych. Stanowi to w przybli­
żeniu: na ziemiach nowoodzyskanych: 

żyta . . .  1.500.000 ha
pszenicy . . . 500.000 „

na pozostałych terenach k ra ju :
żyta . . . .  3.200.000 „
pszenicy . . 800.000 „

wszystkiego razem 6.000.000 ha
Na ziemiach nowoodzyskanych winno się 

obsiać nawet więcej niż 40— 50 proc. areału 
ziemń ornej, ponieważ brak  tam  obecnie 
zbóż jarych i roślin okopowych, a co za tym 
idzie potrzebnych nasion do siewów wiosen­
nych nie hędzie. Dowiezienie z K raju  w 
dostatecznej ilości nie przedstawia się ła ­
two.

Tak wygląda nasze zadanie na tle kata-
•strofalnego braku inwentarza żywego i m ar­
twego wyniszczonego na skutek działań wo­
jennych.

Jak już widać z powyższego zestawienia
—  akcja siewna ozimych rozpada się na 
dwie zasadnicze części: 1) na terenach dar 
wnych Rzeczypospolitej, 2) na ziemiach no­
woodzyskanych.

W pierwszej swej -części problem  nie stoi 
tak pstro, jak w drugiej. Na dawnych tere­
nach naszego państwa do granicy zacho­
dniej i północnej z 1939 r. mamy zniszczo­
ne działaniam i frontu 25 powiatów, hrak 
sprzężaju. materiałów pędnych- —  wszystko 
to praw da, ale sił ludzkich jest dosyć, in ­
wentarza żywego znacznie więcej i z tran ­
sportem lżej w porównaniu do ziem odzy­
skanych.

Przy wykorzystaniu wszelkich możliwości
—  choć z wielkim trudem  wykonamy tę n a j­
większą z dotychczasowych akcji w- calei 
naszei gospodarce narodowej.

Daleko gorzej przedstawia się sprawa na 
ziemiach nowoodzyskanych. a przede wszy­
stkim na terenach zachodnich. Tu mamy z 
akcji zasiewów w iosennyc^ pozostałe olbrzy­
m ie łany usrorów, zarosłe potężnymi lasami 
chwastów. Obok braku sprzężaju —  takie 
trudności jak: niedostateczny stan trakto­
rów. słaby transport, . słaby jeszcze w dal- 
*rvm ciągu aparat adm inistracyjny i roz­
dzielczy. Największą jednak z nich jest 

' #rcjsż niedostateczne zasiedlenie terenów za­
chodnich.

Z każdvm dniem przvbvwaia tysiące no­
wych osiedleńców do miast i do wsi. ale to 
wszystko mało. W  hie larch ii zas-adnień na­
leży zaludnienie wsi na ziemiach zachod­
nich postawić na pierwszym miejscu i  w 
ciągu najbliższych dni a nawet- tygodni 
przeznaczyć maksimum taboru koleiowego i 
samochofiowego dla przewiezienia jak n a j­
większej ilości rolników z pośrod*repatrian- 
tów i przesiedleńców.

T<% nowe siły przyczyniłyby się ido przy­
śpieszenia omłotów. które na skutek braku 
węgla w dużej części dokc^vw ac^ trzeba 
ręcznie, cepami. Ludzie ci wzięliby r o w m e ż  
bezpośredni- udział w zasiewach i pomogliby 
adm inistracji polskiei wykorzystać w pełni 
pozostała ieszcze dotychczas nlem iecką^lud- 
ność cywilna. ,  -

Ze względu na minimalna ilość inwenta- 
rza żywego trak tor wysuwa °ię na czoło^na 
z ie m ia c h  zachodnich, iako decydujący śro­
dek przeprowadzenia akcii zasiewów jesien­
nych. T raktor zadecyduje istotnie, zależy 
jednak, ile mv fm h traktorów  będziemy m o­
gli tam rzucić. W  tej chwili nasze możli­
wości sa bardzo skromne. Czekamy na trak­
tory z UNRRA. które są w drodze. Gdy 
przvjdfl trochu |6 ćIopif*ro montowsc. ponjc- 
waz przychodzą w skrzyniach  ̂zdcmonto* 
wane. Po zmontowaniu trzeba te przesłać 
na t e re n  i zabezpieczyć w m ateriały --dne .

(INTERNEWS). Na po liedzen iu  Rady 
A lianckiej dla spraw  Austrii m arsz. K o­
niew, k tóry  przew odniczył zgrom adzeniu, 
podniósł kwestię rozszerzenia w ładzy tym ­
czasowego rządu  R ennera  na całą Austrię. 
K om entatorzy londyńscy przypom inają , iż 
spraw a ta  poruszona była na konferencji 
W ielkiej T rójki w  Poczdam ie, przy czym 
zdecydow ano, iż kw estia m usi być dok ła­
dnie przestud iow ana p rzez  a lian tów  t po 
w kroczeniu  do  W iednia Sił anglo-am ery- 
kańskich. Siły te, zarów no, jak  i korpus 
okupacyjny francuski, zna jdu ją  się we 
W iedniu Już od  połow y sierpnia.

Jeśli chodzi o stanow isko Anglii w tej 
spraw ie, to  osta tn io  w kwestii tej zabierał 
głos m in. Eden i oświadczył; *iż Anglia 
p ragnęłaby  w idzieć w Austrii rząd  federa l­
ny, złożony z przedstaw icieli wszystkich 
prow incji, rząd  R ennera  zaś, u tw orzony 
w końcu  kw ietnia, po  w kroczeniu  do A u­
strii C zerw onej Armii, skfada się w yłącz­
nie z przedstaw icieli W iednia i dolnej 
Austrii. W innych prow incjach  austriac­
kich uform ow ały  się także poszczególne 
rządy, k tóre, ’zdaniem  kom en tato rów  an ­
gielskich — pow inny się połączyć w jeden 
gabinet.

LONDYN (PAP Polpress). R ada sojusz­
nicza ogłosiła odezw ę do n aro d u  austriac­
kiego, k tó ra  zaznacza, że na podstaw ie po

Orzekli  w  pew nym , bardzo zasadniczym  
memoriale, obywatele-^piekarze jednego  z 
w ielk ich  i proporcjonalnie do wielkości ,  
głodnych  miast polskich, że im się w y p ie k  
chleba kar tkow ego  nie ka lku lu je ,  gdyż  
nieregularnie o trzym ują  zły węgiel,  m ąka  
nie przychodzi na czas, no i robocizna za 
droga, g d yż  zarobki czeladnika wynaszą...  
napew no  nie zgadniecie  — 1.000 zł dzien ­
nie. Głupie tysiąc z ło tych  wszystk iego .. .  1 
zapew ne dlatego właściciele piekarń, aby  
ratować siebie i sw o je  rodziny  od skra j­
ne j  nędzy ,  a pracow nikom  zapew nić  go­
d z iw e  dochody, muszą, tak n ie jednokro t­
n ie s tw ierdzono  .dosypyw ać  do m ą k i  róż­
ne bezwartościow e św iństw a, k tóre  ogół 
k o n su m e n tó w  posłusznie spożywa, a jeśli  
nie może,  to m u  wolno  tenże safłi chleb, 
sprzedawać za grosze, np. na paszę dla 
koni. Przy obecnym  n iedosta tku  m o to ry ­
zacji niech i konie  coś uszczkną

Jest w  Rzeczypospoli te j  pow ia tow e  mia­
sto Sochaczew, k tó re  ma rozsądnych bj- 
có w  miasta. O jco w ie  ci sięgnęli po .rozum  
do  g ło w y  i zdecydowali,  że skoro nie mogą  
dać m ieszkańcom  tegoż grodu  w  dosta­
tecznej ilości czarnego, a podłego chleba, 
uczyn ią  całkiem  inaczej. Dadzą mniej ,  ale 
białego, pytlowego. 1 w e zm ą  nieco drożej. 
1 tak zrobili k u  zadow oleniu  w sp ó ło b yw a ­
teli, k tópzy  regularnie inkasu ją  b ia ły chleb 
na kartki.  A  jeśli go kupu ją  na rynku ,  to 
też po tańszej cenie, jako, że  miasto robi 
handlarzom przykrą  konkurencję .

Ponieważ chleb, od czasu okupacji, n ie­
s te ty  n ia  uległ pow ażn ie js zym  zfnianom na 
lepsze, nie stał pię. u czc iw ym  razowcem, 
i feśli go jem y ,  to ty lko  z konieczności,  
pożądliwie obserwując zawalóne białym

stanow ień  pow ziętych w Moskwie, rządy 
rfarodów  Z jednoczonych dążą do u tw o ­
rzenia w olnej, n iepodległej i dem okra ty ­
cznej Austrii.

„W skutek zwycięstwa odniesionego 
przez sojuszników  — głosi odezw a, N iem ­
cy nie b ę d ą  miały w ładzy nad  A ustrią, 
A ustria jest w olna od  wpływów h itlerow ­
skich. O becnie należy stworzyć trw ałe p o ­
lityczne, gospodarcze i ku ltu ra lne  p o d sta ­
wy dla istnienia dem okratycznej i n iepo ­
dległej Austrii.

Energia atomowa 
w kolejnictwie

LONDYN (Reuter) „Daily T elegraph" p o ­
daje, iż w  A m eryce czynione są przygoto­
w ania do prób poruszania lokom otyw  siłą 
atomową. N aczelny inżynier am erykańskie­
go Rozwoju Przem ysłu w yjaśnił, i i  loko­
m otyw a, na której dokonana zostanie 
pierw sza taka próba, zostanie zaopatrzona 
w specjalną tu rb iną  rięcioyrą, przyczem  
zastosowana zostanie formuła' w yładow ania  
atomów rtąci i stali.

Siła w y b u c h o w a  j e d n e g o  s p o d k a  rtąci 
w y s ta r c z y ,  b y  um ożl iw i? :  l o k o m o t y w i e  u -  
c i ą g n i ą c i e  s tu  d w u d z i e s tu  n a ł a d o w a n y c h  
w a g o n ó w  t o w a r o w y c h  p o d c z a s  45 p o d r ó ż y  
w  o b i e  s t r o n y  p o m ię d z y  N o w y m  J o r k i e m  a 
San F ra n c is k o ,  c z y l i  n a  p rz e s t r z e n i  2.700 
mil .

p ie czy w e m  w y s ta w y ,  m o ie b y  jednak pójść  
m asow o za p rzyk ładem  Sochaczewa, ob­
n iżyć  przemiał m ąki ży tn ie j  do 70 proc., 
o tręby ofiarować zw ierzakom , niech dają  
w ięcej  m leka, a zacząć konsum ow ać  cał- 
kierń, jak za przedw o jennych  czasów  
chleb py t low y?  M yślę ,  że  k a ż d y  z nas do ­
płaci chętnie tę z ło tó w kę  i zgodzi się na 
l e k k ie  obcięcie racji. Podobno M inister­
s tw o  Aprow izacji  i Handlu pow ażnie  się  
nad ty m  zagadnieniem  zastanawia. O b y  
z tych  narad jak  najrychle j k o n k re tn y  dla 
nas w szys tk ic h  w yrós ł  po ży tek ,  o b y ś m y  z 
n o w y m i  zbiorami w eszli  w  epokę  białego  
chleba.

Jest i warunek.  Trzeba pilnow ać o b y w a ­
teli p iekarzy ,  k tó r zy  często, z dobrego  
serca, aby  nas nie pozbaw iać cennych  dla 
zdrowia sk ładn ików  w  postaci otrąb, lu ­
bią p odw yższać  przemiał. N iech  czuwa  
nad tym  pilnie aprowizacja i „Społem". No  
i za troszczyć  się o piekarnię. M im o ca­
łego zaufania przyda  się  bezw arunkow o  
kontrola fachowa i społeczna.  W  obustron  
nym  interesie. 1 w reszc ie  trzeba dopilno­
wać kon ieczn ie ,' a b y ś m y  nareszcie <ćhleb 
pow szedn i jako, że bez  niego trudno w y ­
żyć, regularnie poczęli dostawać. Jeśli ts 
w s zy s tk ie  w arunki będą spełnione. iest 
r.adz’cja ,że -dojdz;ernv do^zgody, nie k ł ó ­
cąc się chyba  o tę z ło tów kę

N a  zakończen ie  dodam, że °tysiąc-złoto-  
w e zarobki pracow ników  p iekarsk ich  w ca­
le mi się  n ie podobają...  c zy te ln ikom  c h y ­
ba też. Zwłaszcza, że, co tu ukryw ać, po ­
chodzą one z naszych, byna jm n ie j  nie- 
sowicie  zaopatrzonych kieszeni.

Bieda biedą, ale nie trzeba przesadzać,1 
obyw ate le  piekarze! Jedzcie  wraz z nami 
biały chleb, ale zredukujc ie  sw e  w y m a g a ­
nia. C hoćby  o skrom ne  50 proc. Dobrze?

ALFA

Listy do Szwajcarii
— WARSZAWA (PAP. Polpress).  W  związku z 
wyjazdem Poselstwa Rzeczypospolitej.  Polskiej 
do Szwajcarii ,  zawiadam ia się rodziny żołnie­
rzy i osói  cywilnych, przebywających  w Szwaj­
carii że poselstwo Rzeczypospolitej doręczy li­
sty i wiadomości, k tóre  zostaną nadesłane pod 
adresem: W y d tia ł  Zachodni Min. Spraw Za­
granicznych, W arszawa,  Al. Szucha 23. Listy 
n leży opatryw ać  napisem  i dla Poselstwa Rze­
czypospolitej  Polskiej w Szwajcarii ,

Poseł Szwecji w Warszawie
WARSZAWA (PAP. Polpress). Do W arszawy 

przybył samolotem ze -Sztokholmu posęł nacb 
zwyczajny i minister pełnomocny królestwa 
Szwecji Claes Westririg w towarzystwie  charge 
d 'a ffaires Brynolfa Enga — celem objęcia p la ­
cówki warszawskiej.

Hitler ukrył się w klasztorze?
(INTERNEWS). W rozm ow ie z kores­

ponden tem  „News Chronicie", jedna z 
dziennika’rek  niem ieckich, k tó ra  aż do u- 
padku  B erlina pracow ała w bezpośredniej 
bliskości Goebbelsa, oświadczyła, iż w ielu 
berllńczyków  wierzy, iż H itler żyje i u- 
krywa się w jakim ś klasztorze. Pod koniec 
w ojny H itler pogodził się z kościołem  k a ­
tolickim , i istnieje przypuszczenie, iż księ­
ża dopom ogli m u w ucieczce i wyszukali 
schronien ie w którym ś z k lasztorów  w 
Europie.

Dziwna przygoda prefekta 
i poSfiri

MEDIOLAN (AFP) B unt w ięźniów  w 
w ięzieniu,' centralnym  w  M ediolanie trw a 
nadal. W e w torek  prefekt policji i trzech 
kom isarzy, którzy usiłowali położyć kres 
rew olcie zostali ujęci przez zbuntow anych 
w ięźniów  jako zakładnicy. Zw olniono ich 
jedynie na skutek  in terw encji pew nego 
byłego partyzan ta , przebyw ającego obec­
nie w w ięzieniu.

„Czarny Smok”  ro’ wia^ony
NOWY JORK (PAP Polpress). Gen. 

Mac ’A rthur w ydał rozkaz rozw iązania sto­
w arzyszenia „C zarnego Sm oka" w Japonii 
1 kazał aresztow ać 7 głównych przyw ód­
ców. S tow arzyszenie „C zarnego Smoka* 
było ta jn ą  organizacją, k tó re j działalność 
skierow ana' była przeciw ko Związkowi* 
R adzieckiem u. Stow arzyszenie zostało u- 
tw orzone w celu w alk b z  wpływam i Związ­
ku Radzieckiego w Azji, a p rzede wszy­
stkim  w M andżurii.

Literaci angielscy u Prezydenta 
Bieruta

Prezydent Krajowej Rady Narodowej oh. 
Bolesław Bierut .podejmował w Belwederze 
czarną kawą bawiących w W arszawie litera­
tów angielskich. Gościom z Londynu towa­
rzyszyli świeżo przybij do kraju literaci pol­
scy Antoni Słonimski, Ksawery Pruszyński 
oraz art. malarz Gotlłeb. Pisarze angielscy 
dali w y ra / zdumieniu i współczuciu nad o- 
gromem zniszczeń W arszawy, przy tym wy­
razili podziw nad żywotnością narodu pol­
skiego.

W  kilku wierszach
-  Prasa w łoska notuje liczne wypadkf* 

zajm owania przez chłopów  posiadłości 
ziemskich. N iedaleko Frascati, w  okolicy 
Rzymu, cztery tysiące rolników, uzbrojo­
n ych  w  w id ły  i strzelby m yśliw skie, za­
jęło m ajątek księcia Doria.

-  Książę W indsoru  b. król Edward VIH 
z żoną odpływ ają w  p iątek  z Now ego .Jor­
k u  do  A nglii. Książę W indsoru  by ł osta­
tnio gubernatorem  W ysp  Bahamskich.

-  Z zakładów  w  M ontrouge pod P ary ­
żem skradziono 7 m ilionów  am pułek mor- 
jfiny.

• -  Ja k a  d o n o s i  d z i e n n i k  „ M i lą n o -S e ra  
król w ło s k i  będzie w krótce a b d y k o w a ł  na  
rzecz  s w e g o  w n u k a ,  W iktora E m a n u e la .  
J e d n o c z e ś n i e  o j c i e c  jeg o ,  k s ią ż ę  H u m b e r t  
m a p o d o b n o  zrzec  s ię  s w y c h  f u n k c j i  gene­
r a ln e g o  n a m ie s tn ik a  p a ń s tw a .

-  W śród robotników , w yładow ujących  
w  Tarancie (W łochy) statki, p rzyby łe  * 
D alekiego W schodu  zanotow ano dziesią® 
w ypadków  dżumy. Jako środki ostrożno­
ści prefekt nakazał zam knięcie wszelkich 
miejsc użyteczności publicznej oraz kościo­
łów.

-  W  Wie’dniu  odbyło  się pierw sze p®' 
siedzenie Rady A liantów  dla spraw  A u s tr i i -  
Przedstawiciel A nglii w ypow iedział 
przeciwko uznaniu rządu Rennera.

-  G łówny prokurator z ram ienia rządu 
fancuskiego w nadchodzącym  procesie ^  
Norymł%erdze, Dem enthon. p rzybyć ma do 
Londynu, celem  odbycia konferencji z 
skarżycielami angielskim i, radzieckim i 1 
am erykańskimi.

-  S łynny chirurg  niem iecki, prof. Sattef- 
bruch. został podobno m ianow any min1' 
strem zdrow ia w  now outw orzonym  rząd z 1.0 
niem ieckim  w  radzieckiej strefie okupacy]' 
nej. •

-  Radio tokijskie donosi, że japońsk1 
marszałek Sugiyam a popełnił samobójstwo-

-  G enerałowi Tojo, który usiłował P ° ' 
pełnić, samobójstwo' w ystrzałem  z r e w o l ­
weru i znajduje się w  niebezpieczeństwi®
życia, w strzyknięto 20.000 . jednostek pen1' 
cilliny.

Akowcu składała broń
W A RSZA W A  (Polpress). W  zw iązku z 

e k la rac ją  p łk . „R adosław a" kom endan ta  
bszaru  cen tralnego  A rm ii K rajow ej, Mi- 
Is te rs tw o  B ezpieczeństw a Publicznego 
:om unikuje, że kom isja  d o  spraw  likwi- 
acji AK okręgu  w arszaw skiego  na czele 
płk. „R adosław em " p rzy ję ła  71 członków  

v tym  26 oficerów , k tó rzy  przy  u jaw nię 
ńu złożyli dokum enty  i broń, o raz m aga­

zyny z b ronią. N a  te ren ie  całej R zeczypo­
spo lite j a k c ja  legalizacy jna w  toku.

W A RSZA W A  (Polpress). Do posterunku  
M ilicji O byw ate lsk ie j w  Suchow oli zgło­
siła  s ię  *gmpa AK „W iesław ", sk ład a jąc  
dobrow oln ie broń. Inna -grupa „Ponurego" 
złożyła b roń  tego  sa m eg o ,d n ia  na p o s te ­
runku M ilicji O byw ate lsk ie j w  Zw oleniu

Aktualia gospodarcze

O chleb powszedni
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Nauka i

O uzdrowienie stosnków uniwersyteckich
(Mn marginesie wywiadu z więentin. Bieńkowskim)

Fakty, o których mówił min. Bieńków 
Przedstawicielowi „Polpressu", są nam 

*'iane. W iemy, że na naszych uniwersyte- 
ac“ oprócz młodzieży demokratycznej 

^Hsjdzie się jeszcze spora ilość zwolenni- 
?0,v poglądów prawicowych", że tak samo 
le*t r. gronem profesorskim ; rozumiemy, że 
*** stan rzeczy jest narazie bardzo trudny 
0 zwalczenia, ponieważ uniwersytety przed­

wojenne grupowały w ogromnej mierze ele­
menty reakcyjne, a dzisiejsze wyższe uczel­
nie są —  mimo wszystkich przemian —  w 
^nacznym stopniu kontynuacją tamtych, 
dawniejszych; muszą przecjeż mieć zarów- 
n° tych samych profesorów', jak również 
8Porą część tamtych słuchaczy, tych. którzy 
gildia rozpoczęli już przed wojną. Tak har- 
nzo potrzeba nam fachowców7., że nie może- 
Jny rezygnować z zaawansowanych w7 nau­
kach młodych studentowi Sprawa jest więc 

ai"dzo skomplikowana, bo przecież równo- 
czesnie rozumiemy jasno, że nie możemy 
Pozwolić na wprowadzanie do uniwersyte- 
■w reakcyjnej, faszystowskiej polityki.

Centralna Komisja Związków Zawodo­
wych powzięła w tej sprawrie rezolucję do- 
It,an'ającą się usunięcia elementów reakcyj- 
Pych z wyższych uczelni. Rezolucję tę na- 

zapewne rozumieć w tyip sensie, że 
dnodzi fut o usunięcie tych elementów reak- 
cV>nych, które prowadząc czynnie antyde­
mokratyczną politykę, burzą .spokój uniwer- 
*Vtetu i społeczeństwa; Byłaby to sn iew ątp lr 

jedynie słuszna i zgodna ze zdrowym 
rozsądkj|?m po lityka: uderzając w p a łk a r  

' szkodn ictw7o, pozwoliłaby zachow7ać 
'a dobra nauki te wszystkie elementy, któ- 

m — bez względu na poglądy polityczne —  
■j c9 pracować, uczyć się. służyć swoja wie- 

*9 społeczeństwu. Na takiej platform ie po ­
rozumiemy jdę ząwsze, nawet gdyby ten.

ów obywatel Rył teoretycznie przeciw- 
dikiem socjalizm u, czy demokracji. Ktoś 
jdoże mieć poglądy niez.eodne z naszymi, a 

yć naprzykład znakomitym zoojogiem. czy 
a,fronomem; każdy, kto p racuje uczciwie i 
°hdnie w swoim zawodzie, nie występując 

^ sposób nieuczciwy przeciwko zasadom de-

nie wiele, rzucają one cień na całą m ło­
dzież akademicką, mącą atmosferę nauki na 
wyższych uczelniach, a w społeczeństwie b u ­
dzą nastroje nieufności do wyższych uczelni.

Im prędzej sama młodzież wyelim inuje 
tych szkodników ze swego grona, stworzy 
atmosferę uniem ożliwiającą im oddziaływa­
nie, tym  prędzej pozyska sobie zaufanie i 
opiekę całego społeczeństwa".

W arto zacytować również następny u- 
stęp wywiadu, zapowiadający surowe repre­
sje wobec wszelkiego szkodnictwa:

..Ministerstwo Oświaty7 jest zdecydowane 
zastosow7ać wszelkie środki, jakie będą ko­
nieczne d la zapewnienia szkołom wyższym 
atmosfery nauki i pracy, w7 której m ło­
dzież przygotowywać się będzie do zadań, 
jakie przed nią stawia obecna rzeczywistość. 
Nie możemy pozwolić, aby elementy de­
strukcyjne zajmowały miejsca tym,- którzy 
pragną się uczyć, aby7 stać się twprezym 
czynnikiem w odbudowie Polski ‘.

*
*  *

sw
tezy

Jestem m arksistą, to znaczy wierzę, iż 
iat jest rzeczywiście taki, jakim go w7idzą 

materializm u dialektycznego. Znam lu ­

dzi, którzy r ie  są m arksistam i; ludzie ci 
myślą o mnie, że nie mam racji. Mogę spo- 
ty-kać się z tymi ludźmi i dyskutow7ać z nim i 
na temat słuszności naszych poglądów. 
Wierzę mocno, że po trafię ich przekonać, 
że oni uwierzą z czasem w to, w co ja wie­
rzę; nie, mam praw a jednak wykluczać er 
wentualności, że może oni przekonają mnie. 
Wierzę również, że kiedyś historia przyzna 
ostateczne zwycięstwo doktrynie, którą wy­
znaję ja.

Ale w7 naszej dyskusji nie mam prawa 
mówić, że oni są ..zgniłą reakcją", dlatego, 
że wyobrażają sobie śv. at inaczej, niż ja. 
a oni nie m aja praw7a załatw iać,,się ze mną 
obelżywym* słówkiem ..żvdokoęnuna“ . Nie 
wolno nam  tego robić, choć ja naprawdę je^ 
stem socjalistą, a oni naprawdę mogą być 
przeciwnikami socjalizmu.- czyli —  w n a­
szym języku —- reakcjonistam i. N ie wolno 
nam  tak mówić z tego względu, że to  nie są 
żadne argumenty.

W olno głosić wszystko, co m a uczcjwe, 
rzeczowe uzasadnienie. Nie wolno głosić n i­
czego innego. W tedy porozumiemy sie z każ 
dvm doskonale. .FW W \RD  CSATÓ.

Wiadomości filmowe

ipokri 
Piekę 
ta -

acji, zawsze powinien liczyć na jej o- 
W tedv tylko dem okracja

— Władze wojskowe angielsky -amerykańskie 
wyprodukowały przy współudziale przeszło ty­
siąca operatorów filmowych i autorów scena.- 
riuSzv gigantyczny film wojenny pt. ..Prawdzi­
wa chwata" („The True Glory"). Treścią filmu 
są dzip^ wojny na kontynencie europejskim od 
dnia inwazji aż do chwili kapitulacji Niemiec 
Film zawiera prolog i komentarze mówione 
przaz generała Eisenhowera. Rażyserami są Ka 
roi Reed i kpt. Garson Kanin. „Prawdziwa chwa 
ła“ będzie najbardziej rozpowszechnionym fil­
mem w dziejach kinematografii. Dziennikarze 
paryscy oglądali przed kilkoma dniami prapre­
mierę tego filmu w wersji angielskiej. Prace 
nad wersją francuską są w toku. Projektowane 
jest opracowanie filmu w 19 językach europej-

pomoc,
icst coś warta i wtedy może wymagać rze 

^-Ywistych ofiar od człowieka.
■i ^ ie  możemy żądać, abv ludzie, którzy 
. ^ychczas wierzyli,* że Polacy powinna 
. ,fc w swoim państwie większe prawa, niż 

narodowości, którzy uważali, że zńe- 
’anstwo jest jedynie twórczym elementem 
. g ro d z ie  polskim, którzy byli klerykała- 
1 1 antysem itam i— nagle zmienili te wszy-?tkie swoje dotychczasowe poglądy. To hy- 

j . y nieuczciwe, nieszczere, śmieszne. \  da- 
,1- leślj ludzie ^ i byli profesoram i, lub stu- 

htanii wyższych uczelni, nie możemy ich 
j^an' l9d wyrzucać. Jesteśmy przeświadczeni. 
^  Judzie ci nie m ają racji, ale za to nie 

ozerny id) karać. Nie wolno im jedynie 
. sługiwać się nieuczciwymi środkam i pro- 

Randy —  kłamstwem, oszczerstwem, b i- 
, l0,h. terrorem . A
w hie

y  J 11 i, powinien odpowiadać przed sądem.
łym pctlega dem okracja. 

a phodzi o to, że met powinniśm y bać się 
y 1 Poglądowi odmiennych od tych, które 
Si i 1 ®-ierny mv. ani też krytyki naszych p o ' 
siek-°W ’ naszej działalności. Jeśli my sami 
i te krytykujem y, nie mamy powodu za- 

ra" lać 
tani 
'’Urny 
£ °kyć

Ricjtl
, do _______,_________ ,

h ljlr>'. Postawieniu sprawy tylko \tvgra na- 
, t skorzysta dem okracja, która jest —  

h4; a. to  koniecznie wciąż podkreślać —  
c^ ^cjo n aln ie jszą  koncepcją układu społe- 
dą i nie boi się. niczego, co ieśt praw- 
hi^ e właśnie po to. aby atmosferę uczy? 
sjj .°opowiedmą dla takiej poważnej dysk ir 

Uczciwej wymiany trzeźwych aitrumen- 
^  7 hależy przeciw stawić się wszystkiemu. 
ż« ^  intelektualny ład naszych uczelni mo- 
torł.Zakłócić: a więc pałkarstw u. demagogii. 
)»jaj ręx'i .  tak dobrze znanym każdemu, kto 
stąp • lakąś styczność z uniwersytetem w o- 

latach przed wojną, 
y,,' . właśnie należy rozumieć te słowa 

'ętia Bieńkowskiego: 
cle' ,̂ zia łaią wśród młodzieży akademickiej

oszczerstwem, 
w tym miejscu w arto mo- 

ać (d la  porządku), że .tego  samego 
"’olno czynić nam. Każdy zaś, kto to li­

tego innym. Jeśli jesteśmy przeko- 
0 słuszności naszych wierzeń, powin- 

nv ufać również i w7 to. że potrafim y 
się na stanowczość rozumnych ar- 

( ^ n fó w  i przekonywujących dowodów lo- 
'tych. a nie będziemy musieli uciekać 

takj stanowczości palkj czy kasjfetu. Na

ws 
zarażone ideologią hitlerowską, 

Fiąrf Ua’̂ u i9 wciągnąć ją do różnych w7ystą- 
stwarzając atmosferę terroru  moral- 

JaU ,Vc|bec opornych na ich podszepty, - r  
Niviek tych szkodliwych jednostek jest

Przypomnienia
• -m

Z epilogu 
do „Pana Tadeusza-*
K iedyś , . ,  g d y  z e m s ty  lw ie  p rzeh u czą  t y k i ,  

P rzebrzm i g lo s  trąb y ,  p rze ła m ią  s ię  sz y k i ,  

G d y  o r ły  n^sze  lo tem  b ł y s k a w i c y  

S padną u d a w n e j  C hrob reg o  gran icy ,

Ciał s ię  naje<?zą, k rw ią  całe  o p ły n ą  

I s k r z y d ła  w r e s z c ie  na s p o c z y n e k  zw in ą  —  

G d y  w r ó g  os ta tn i w y d a  k r z y k  bo leśc i ,  
Um ilknie , św ia tu  s w o b o d ę  o b w ie ś c i  —  

W ten czas . . .  d ę b o w y m  liśc iem  u w ień czen i ,  

R z u c iw s z y  m iec ze ,  s iądą  rozbro jen i  

R y c e r ze  nasi, z ech cą  s łuchać pieni...
A D A M  M ICK IE W IC Z

skich. Miejmy nadzieję, że niedługo “już oglądnę 
bedziemy ten monumentalny film w wersji pol­
skiej na naszych ekranach.

— Fred Astaire nakręca ze swą nową pa r­
tnerką Katherine Grayson film pt. „Piękność z 
New Yorku". Reżyserować film będzie sławnv 
reżyser Robert Mamonlian, który podpisał o- 
statnio po trzyletniej przerwie kontrakt z wy­
twórnia Metro Goldwyn Mayer.

  Betty Hutton. Barry Fitzgerald i Arturo
Cordova nakręcają obecnie film w naturalnych 
kolorach „Wybuchowa blondynka". Film ten 
oparty jest na życiu królowej kabaretu amery­
kańskiego Texas Guinan.

—Deanna Durbin wvs/ła zawiąż za znanego 
filmowca Phili.ppsa Jacksoną.

  W  Paryżu grane są obecnie następujące
filmy: „Dyktator" z Charlie Chaplinem. „W gó­
rę serca" z Jeanette Mc Donald, jest to w-ielka 
komedia muzyczna produkcji Metro Goldwyn- 
Maydr. Partnerem Jeanette Mac Donald jest 
Lew Ayres, par tner  Grety Garbo z „Pocałunku7 . 
Jest on obecnie jednym z najmodniejszych akto 
rów amerykańskich. Dość powiedzieć, że w 
ciągu ostatnich 4 lat nakręcił 30 filmów. Jest 
on żonaty z Ginger Rogers. „Partyzant" {film 
prod, sowdeckiej), „Pan z milionami" (Ekscen­
tryczny mr. Deeds), sławha komedia z Gary 
Cooperem. „Zaproszenie do szczęścia" — film 
produkcji Paramount!! z Ireną Dunne i Fredem 
Mc. Murray, „Kontroler Wagons-Lits" z Daniel­
le Darrieux, Albertem Prejęan i Lucien Baroux. 
„Serenada" — film osnuty na tle utworu Szu­
berta, reżyserii Jean Boyer z Lilian Harvey i 
Louis Jouvet, „Chodząca śmierć" z Borysem 
Karloffem i inne.

— Katarzyna Hepburn posiadała dotychczas 
tytuł najinteligentniejszej gwiazdy filmowej. 
Obecnie straciła ona swój tytuł na rzecz Joan 
Fontaine.

— Greta Gąrbo mieć będzie groźną współza­
wodniczkę w osobie Lisabeth Scott, która gra 
główmą- rotę w nowym wuelkim filmie Para- 
mountu „You Came Alóng". • (»• m.)

Czasopism a literackie
Rocsmca „Qd*o&zeniau

Pierwszy numer „Odrodzenia" ukazał się 
dnia 3 września 1944 r. w Lublinie, czter­
dziesty — dnia 2 września 1945 r. w7 Kra- 
kowfie. Mamy w nowej Polsce pierwszą rocz­
nicę literacką.

Zwykle przeprowadza się z takiej okazjx 
coś w rodzaju bilansu, mającego —- oprócz 
podkreślenia dodatnich i ujemnych stron pis­
ma — pewne ambicje syntetyzujące; otóż, je ­
śli chodzi o „Odrodzenie", na syntezę taką 
chyba jeszcze stanowczo za wczśnie. Tak sa­
mo zresztą jak  za wcześnie jeszcze na syntezę 
innych osiągnięć w jakiejkolwiek dziedzinie na 
szego życia; no, bo życie to tworzy się dopie­
ro, dopiero form ują się te  wszystkie „oblicza" 
i może lepiej nie przyśpieszać^ tego procesu, 
dla dobra jego głębi i rzetelności.

Inna rzecz, że może za mało tej troski o 
kształtowanie nowych form  przejaw ia się do­
tychczas w „Odrodzeniu". S tara  się ono r a ­
czej wiernie przedstawić to, co dzieje się w 
w arsztatach literackich , poszczególnych twór­
ców, a także to , co w innych dziedzinach na­
szej rzeczywistości budzi zainteresowanie spo­
łeczeństwa (antysemityzm, reform a praw a 
małżeńskiego, życie na ziemiach zachodnich); 
stąd olbrzymia przewaga reportażu nad lite­
ra tu rą , a* w samej literaturze tyle wspomnie­
niowego charakteru, tyle „obrazków" z okre­
su minionej wojny, a tak  mało aktualnych, 
żywych *spraw. Przyznać zresztą trzeba, że 
winę takiego stanu rzeczy ponoszą chyba ra ­
czej autorzy, którzy w tak  zdecydowany spo­
sób odwracają się od współczesnych zagad­
nień, niż redakcja, skazana w p rze^iżnej mie 
rze na gust tych, którzy dostarczają jej ma­
teriału.

O nowych sprawach literackich trak tu je  
kilka bardzo 'interesujących artykułów  Żół­
kiewskiego, Kotta, Sandauera. Poza tym pe­
wną osobną całość stanowi dyskusja na tem at 
realizmu, o której niestety trzeba powiedzieć, 
że poziomem swym nie dostosowała się do is­
totnej wagi zagadnienia. I  robi raczej takie 
wrażenie, jak  gdyby kilku inteligentnych lu­
dzi rozmawiało sobie prywatnie o tym, jak  to 
powinien wyglądać ten nowy realizm, a potem 
całą tę dyskusję — z zachowaniem jej pryw at 
nego charakteru — przenosiło na szpalty ko­
lejnych numerów „Odrodzenia" (chwalebnym 
wyjątkiem  są artykuły  o realizmie Andrze­
jewskiego). Ten niedostateczny poziom musi 
się już uznać za winę w głównej mierze re­
dakcji, k tóra przecież powinna kierować lek­
komyślnym niekiedy temperam entem swoich 
autorów.

W rezultacie „Odrodzenie" — mimo kilku 
wybornych szkiców, noweli, wierszy, reporta­
ży nie je s t jeszcze takim  mismem społeezno- 
literackim, jakim  chcielibyśmy je widzieć. 
Wszystko jednak wskazuje na to, że na pewno 
mogłóby nim zostać przy tym  samym — co 
obecnie — składzie redakcji i autorów; a za­
tem możliwe, iż takim  pismem kiedyś będzie.

Uniwersytet Powszechny TUR
TUR otw iera w  W arszawie Uniwersytet 

Powszechny o charakterze sjocialistycznym 
z przewagą nauk ’"cznych, dla aktywu 
robotniczego. Zadaniem Uniwersytetu jest 
przygotowanie słuchaczy .do pracy państwo­
wej, samorządowej i spoleczno-oświatowej. 
'Pełny kurs trw ać będzie dwa lata.

Aktualności krakowskie

Przed iesieiiią
K raków  przygo tow uje  się do jesiennego se -U rze j Pronaszko. Rada M iejska  dokonała r iw -  

zonu we w szys tk ich  dziedzinach pracy. S zko ­
ły  po m iesięcznej przerw ie rozpoczęły ju z  no­
w y  rok  szkolny. N a p ływ  m łodzieży robotni­
czej a zw łaszcza chłopskiej je s t w  szkołach  
średnich coraz w iększy . B u rsy  i in terna ty  
spełnia ją  tu  bodaj na jw ażn ie jszą  rolę, zapew ­
nia jąc bowiem uczhiom  dach nad głową, u- 
m ożliw ia ją  n iezam ożnej m łodzieży pobyt i 
n a u kę ,v ) mieście. D użą frekw enc ję  w ykazu ją  
rów nież krakow skie  kom isje kw a lifikacy jne  
przyjm ujące  kandydatów  na  p ierw szy  rok  u- 
niw ersytecki. W iększość kandydatóip w yraża  
chęć rozpoczęcia studiów  technicznych*!; spół­
dzielczych. Politechnika Śląska, która  dotąd  
czasotoo korzysta ła  z urządzeń krakow skich  u- 
czeln i przenosi się ju ż  powoli do Gliwic. N a  
innych uczelniach krakow skich  odbędą się w  
ciągu w rześnia  egzam iny końcowe. W ydać one 
pow inny w  tym  m iesiącu kilkaset dyplomów \ 
un iw ersyteckich  w  różnych dziedzinach (ty lu  
przyn a jm n ie j kandydatów  je s t  zgłoszonych do 
egzam inów ). Będzie to ju ż  n iew ątp liw y w kład  
do kap ita łu  sił fachow ych, k tórych  tal: bar­
dzo po trzebują  dziś  ziem ie zachodnie.

T ea try  krakow skie  też przygotow ują  się do 
jesiennego sta r tu . Przereorganizow any został 
S ta ry  Teatr, w Którym  dyrekcję  objął A ti­

nt eż zmian, personalnych w  Teatrze  M iejskir. 
im . J . Słow ackiego. Placówkę tę prowadzić  
będą obecnie dyr. F rycz  i W oźnik.

TL tych  dniach oglądaliśm y inauguracyjną  
prem ierę T ea tru  K am eralnego. Jest to tea tr  
TU R-u. P ierw szą sz tu ką  w ystaw ioną  przez  
ten  tca.tr była kom edia Jarosław a Iw aszkiew i­
cza „Lato w  N a h a n t“. Obsada sz tu k i zadaw a­
lająca. W  słowie w stępnym  do program u szUt 
k i kierow nictw o literackie (S t .  D ygat, TL. Ści- 
bor) pisze, iż „T eatr K am era lny  T ow arzystw a  
U niw ersy te tu  Robotniczego staw ia  sobie za  
cel podniesienie poziom u k u ltu ry  a r ty s tyczn e j 
i in te lek tu a ln e j w śród na jszerszych  w arstw  
tea tra lnych  w idzów “ . D latego 'też  —  pow iada­
ją  organiza torzy  —  tea tr  ten  jako  tea tr  a k ­
torów zawodowych stronić będzie od w szelkiej 
am atorszczyzny. N astępną  prem ierą tego tea­
tru  będ~ie „Pigm alion“ B . Shaiva.

Skoro ju ż  m ów im y o teatrach krakow skich  
to raz jeszcze (az do sk u tk u  jakiegoś) po '■ 
nieść trzeba, spraw ę faktycznego  um ożliwienia  
robotnikow i oglądania przedstaw ień we w szy  
stk ićh  teatrach. C zy ż l0  nie należało odbyć ja ­
k ie jś  konferencji* m iedzi/tea tralnej na ten te- 
mat? Te ceny, tc ceny... no i druga spraw a  
rozprow adzenia biletów po fabrykach ,

Obradował ostatnio w  K rakow ie se jm  pol­
skich . pisarzy . Tc'- ' j  m ożna nazw ać zjazd  
Z w iązku  L itera tów . B y ły  i zasadnicze re fera ­
ty  i  zasadnicze s p o r y  i zasadnicze uchw ały. 
Jedna z n ich  m ów i o pow ołaniu do życia  p rzy  
zw iązku  różnych zespołóio 'p isa rzy  m ających  
specjalne zain teresow ania; w ięc np. p isarzy  
chłopskich. (N iek tó rzy  z  tych  p isa rzy  sto ją  na  
stanow isku, że trzeba  jednak  tw orzyć odręb- 
n y  choć nie zaw odow y Z w iązek P isa rzy  Chłop 
sk ich ). S e jm  p isa rzy  trw a ł k ilka  dni, rojno  
było w  krakow skich  kaw iarniach, gdzie p rzy  
kaw ie można, było zobaczyć n iejedną  znakom i­
tość pióra.

K raków  ogarnęła ostatnio  — może to i d o ł  
brze —  odczytom ania. W  każdym  lokalu, or­
ganizacji, klubie, zespole, in s ty tu c ji , n iem al 
stołówce, w ygłasza  się ą ^czy ty  i to przew aż­
anie o... bombie atom ow ej. N ie  byłbym  chyba  
daleki od praw dy g d y  stw ierdzę, że ta jem n i­
cę bomby atom oivej posiadają, po p ierw sze: 
A m eryka , a po drug ie: krakow ianie. C zy jed ­
nak nie byłoby .lepiej, gdyby zam iast obciążać 
nadm iernie w ielkom iejskich  odbiorców, ci sa­
m i prelegenci pojechali raz w  miesiącu do 
Mielca, do Ż yw ca ,;Jędrzejow a czy innego Ko­
n ina i tam  objaśnili ludzi o możliwościach  
ziem  zachodnich czy o potrzebie dokształcania  
naszych pracow ników  spó łd zie lcach  itd. itd. 
Tem atów  i potrzeb na, żyw e słowo je s t moc. 
A le  gdzie tam . M y  w olim y y> kaw iarni, czy 
w klubie rozbijać a tom y, zam iast zostaw ić to 
ludziom, nauki.

M IE C Z Y S Ł A W  K.
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Dom w^possynkowy 

dla robotników
WARSZAWA. W ostatnich dniach powró­

ciła z Lignicy delegacja warszawskiej Rady 
■ Związków Zawodowych. Delegacja ta prze­

jęła w miejscowości Soli-ce—Zdrój ofiarowa­
ny dla robotników Stolicy dom wypoczynko­
wy, orhz przywiozła zadeklarowane przez 
Śląsk Dolny dary*dla Domu Kultury Robot­
niczej w Warszawie, w postaci mebli, dywa­
nów i porcelany. Rada Związków. Zawodo­
wych tti. st. Warszawy przekazała dom w y­
poczynkowy Funduszowi Wczasów Pracow­
niczych, który już w sezonie zimowym bę­
dzie mógł umieścić w uzdrowisku Solice'— 
Zdrój pierwszą partię robotników, korzysta­
jących z urlopó w wypo czynkowy cli.

UMRM dla rolnictwa
WARSZAWA (Polpress). Do Łodzi nad­

szed ł transport 600 traktorów , z których 
16^zostało  już przydzielonych poszczegól­
nym  województwom. Poza tym do Gdań­
sk a  nadszedł dalszy transport 900 trakto­
rów . O statnio Łódź otrzym ała 28 wagonów 
m aszyn rolniczych, k tóre zostan% rozdzie­
lone i  rozesłane w edług potrzeb rolnictwa.

I  T<Utłr R f l l a £ l ¥ l * S  f e "  P in trbnt«elm  O i jTeatr „BAGATELA" P io trk o w sk o  94
i OSTATNIE 2 DNI O GODZ. 19.30

j „ Z Ł O T A  J E S I E Ń "  *
W sobotę PREMIERA

.1 CO 1  TAKIM ZROBIĆ"
Komedia w 3 aktach B. Niewiarowicza 

z H. Bielicką i J. .DUSZYŃSKIM

Obchody Dnia Spółdzielczości
WARSZAWA (Polpress). Ogół naszego 

społeczeństwa, n ie  znając zagadnienia 
spółdzielczości, n ie potrafi ocenić go nale­
życie. W  tym też celu postanowiono zor­
ganizować w dniach 29 i 30.9 na terenie 
całej Polski „Dzień Spółdzielczości".

W  sobotę dnia 29 września na podsta­
wie okólnika Min. Ośw iaty z dnia 23 sier­
pnia br. zostanie poświęcona jedna godzi­

na nauki w szkole -zagadnieniom  propa­
gowania idei spółdzielczości. W  drugim 
dniu nastąpią obchody spółdzielczości w 
sa li 'R o m y  oraz w  poszczególnych re jo ­
nach W arszawy.

Projektow ane jest wygłoszenie w  tym 
dniu we w szystkich kinach i teatrach od­
czytów propagandow ych
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KINO „BAŁTYK" KINO „GDYNIA"
ulica Narutowicza 20 u lica  P r z e j a z d  2

Film produkcji radzieckiej w g. sztuki Leonida Leonow a

T i l l l H i m m m U l l l l ł l ł i ł i m m i ł i m M l l l l i m u n i H U ł i m m i l l ł l i m U l l i m i l l B I I H H I H H ł l l U i l l l l H U m i l Tl lproszonych gości we wtorek, dn. 18 bm.

Towary przemysłowe dla wsi

NAJAZD i i
Historia inteligenta - lekarza. I jego rodziny 
pod krwawa niemiecka okupacja. Dynamicz­
na, pełna napięcia akcja! Reżyser: A. Romm.

Milicfa działo
WARSZAWA (Polpress). W e wsi Plan* 

ty, pow. Sokolskiego, pluton Milicji Oby- 
w ate’skiej spotkał się  z liczną bandą. W 
trakcie zarządzonej przez dow ódcę pluto­
nu obławy, doszło do starcia, w  wyniku 
którego zabito 7 bandytów, 4 raniono i 4 
ujęto. U ciekająca banda zpstawiła na pla­
cu broń i amunicję.

WARSZAWA (Polpress). Rozkazem spe­
cjalnym  gen. W itolda,. Komendanta głów­
nego M ilicji O byw atelskiej, zostało aw an­
sow anych do stopnia podoficerskiego 15 
milicjantów, którzy odznaczyli się  -w od­
parciu napadu ma posterunek M ilicji O by­
w atelskiej w  Tykocinie, pow. W ysokie 
Mazowieckie.
<x >c <>ó <>o o ^ oh><><>o o <>o <5<>o o o ó <>o o < > o o ó

TEATR „SYRENA“, Spółdzielnia Aktorów, 
Traugutta 1. W sobotę, dn. 15 bm. o godz. 20, 
premiera 2-g-p programu p. t. „PRAWO DO 
ŚMIECHU". Przedstawienie dla prasy i za*

L
N a marginesie
K o n f e r e n c j a  p r a s o w a

Redakcja nigdy nie posyła mnie na konfe­
rencje prasowe. Redaktor uważa, że to zbyt 
„poważne" dla felietonisty...

Przez nieporozumienie trafiłem jednak na 
taką konferencję. Redaktor nie ma racji: to 
przecież właśnie temat dla felietonisty.

Konferencję prasową zagaił jedefi „dygni- 
tar z", który udzielił głosu drugiemu „dygni 
tarzowi". Ten drugi, sympatyczny młody 
człowiek, zaczął w ten sposób:

„Jak wiadomo, mieszkańcy miast mieszkają 
w miastach,'a mieszkańcy wsi —  na wsi. Wo- 
bea tego ludność rolnicza pomagać musi lu­
dności miąst".

W tym  miejscu jeden z obecnych redakto- 
rów (widocznie nie felietonista) przerwał 

• mówcy, oświadczając, że „nie jest tu szkoła 
powszechna".

„Dygnitarz" nie speszył się jednak i kon­
tynuował:- '

„Zboże i kartofle rosną na wsi, a nie w 
miastach itd. itd. ®

Szczerze się przyznaję, że dalej nie noto­
wałem.

Po 15 minutach „dygnitarz" zw.ęczył się i 
głos zabrał zwykły urzędnik, który wyjaśnił 
zebranym, o co chodzi.

Żałuję, że na tej konferencji. prasowej nie 
. było przedstawiciela „Szpilek". TY jego nieo­

becności ośmielam się zaproponować „dygni­
tarzowi" współpracę w tym -piśmie humory­
stycznym.

A może i czytelnicy „Szpilek", a nawet ucz­
niowie szkół powszechnych wiedzą, że „mie­
szkańcy miast mieszkają w miastach"?

Teraz starać się będę codziennie trafić 
choćby na jedną konferencję prasową. Zawsze 
znajdzie się temat dla felietonu. . G.

Zgodnie z uchw ałą Komitetu Ekonomicz­
nego Rady M inistrowi z dn. 27.7 br. lud­
ność w iejska otrzyma tqw ary przem ysło­
we ogólnej w artości 350 milionów zł.

Część tych towarów, a-m ianowicie żela­
zo i w yroby żelazne (za w yjątkiem  maszyn 
i narzędzi rolniczych, blach, rur i beczek), 
artykuły  w łókiennicze, sól, nafta i zapałki 
są  w ydaw ane rolnikom  jako  prem ie za do­
staw y ziomiopłodów. Ponadto na zasadzie 
indyw idualnych przydziałów  przydzielane 
są maszyny i narzędzia rolnicze, wozy 
chłopskie, m ateriały  budowlane, sm ary, 
węgiel, koks, farby, artykuły  gospodarstw a 
domowego, w yroby powróznicze itp.

O G Ł O S Z E N I E
W roku 1944 na terenie wsi Paprotnia, 

pow. Konin, następnie w Piotrkowie Kujaw­
skim i okolicach Koła, w czasie robót okopo­
wych prowadzonych przez Niemców, przy 
których to robotach pełnił funkcję setnika, 
zatrzymany Jan Strzechoiwski, lat 44. Proku­
rator Specjalnego Sądu Karnego w Poznaniu, 
prosi osoby, które pracowały na wymieniu 
nyoh terenach i znają Strzechowskiego zacho­
wanie, by zgłosiły się do Powiatowej Komen­
dy M. O. Referat Śledczy w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej Nr 90 w celu przesłuchani^.

ZAWIADOMIENIE
Związek Zawodowy Włókienniczy zwołuje

ogólne zebranie wszystkich Rad Zakłado­
wych i sekcyj wchodzących w skład włókna 
na dzień 13.9.45 r. o godz. 15 w Robotniczym 
Domu Kultury, u i Piotrkowska 243.

Porządek dzienny:
1. Postulaty’ klasy robotniczej w świetle 

uchwał Centralnej Komisji Zw. Zaw. 2. Pod­
pisanie dodatkowego protokółu do Umowy 
Zbiorowej. 3. Nowy system premiowania. 
4. Sprawy organizacyjne. 5. Wolne wnioski.

Obecność obowiązkowa.
ZARZĄD.

Z życia  Partii

Drobne ogłoszenia
/Z aofiarow anie pracy

FABRYKA Cukrów „Złoty Raj“, Łódź, Po­
tu dniowa 46, poszukuje cukierniikftw. (277)
FABRYKA cukrów „Delicja", Łódź, Żerom­
skiego 31, zatrudni- zawodowe pakowaczki.

(763)

KRAWCY i krojczy zdolni, samodzielni, po­
trzebni. Piotrkowską 157-14. (767)
KROJCZEGO lub krojczyni pa bieliznę .męską 
oraz dam ską poszukuje Spółdzielnia „Astra", 
Łódź, Cegi®lniana 6. (754)

^ANIENKI do robienia swetrów na drutach po 
trzebne natychmiast. Radwańska 8 m. 2. (764)
POTRZEBNA pianistka od; 2—3 god# wie­
czorem. Zgłaszać się od 4—5. Piotrkowska 
81 m. 25. • (783)

J ESENCJE,

I .........................

aro m a ty  ow ocow e 
d o  lem o n iad , so ­
ków , w ó d e k  i Ip. 

O l e j k i  p erfum ery jne , m y d lan e , 
ch e m ik a lia , p o le c a jq

PIOTRKOW SKIE ZAKŁADY CHEMICZNE
Łódź, Ś ró d m ie jsk a  22, lo k a l  33

Z ak u p u jem y  su ro w ce  ,
i ch e m ik a lia  w k aż d e j ilości

POTRZEBNA kucharka restauracyjna, znają­
ca kuchnie warszawska oraz sałatki i majo­
nezy. Paszteciarka. Zgłoszenia z podaniem 
warunków. Szczecin, ul. Toumeir 31, m. 6.
Warszawski Walerian.

Łódź -  Śródmieście—Lewa PPS
Dziś w czwartek, o godz. 17.30 odbędzie 

się w lokalu Dzielnicy (Narutowicza 28) pu­
bliczny „Sąd nad maszyną". Oskarża tow. 
Zieliński, broni tow. Wyrwa-Reieh. Wstęp 
wolny.

IJCS Z Z K
W dniu dzisiejszym o godz. 17-ej na sta­

dionie ŁKS rozegrane zostaną derby piłkar­
skie Łodzi ŁKS—ZZK. W drużynie białoczer- 
wonych wystąpi b. reprezentacyjny napast­
nik łódzki A. Klimczak (Antczak). Zawody 
zapowiadają się b. interesująco.

CHRZEŚCIJAŃSKA

W Y TW Ó R N IA  CZAPEK
spółdzielnia z odp. udz.

Ł Ó* D Ż
ULi SIENKIEWICZA 22 (wprost ul. Moniuszki) 

P o l e c a ;  czapki szkolne, wojskowe, 
mundurowe, sportow e i inne.

Dla organizacji i instytucji ceny według spe­
cjalnych ofert. . Przeróbki i reperacje.. Wy­
konanie solidne. Ceny niskie. Hurt. Detal.

0GŁ9SZEMIE
„Dyrekcja Łódzkich Wąskotorowych Elek­

trycznych Kolei Dojazdowych, pragnie wy­
dzierżawić ogród w Helenówku pod Łodzią, 
o powierzchni 10,8 ha, położony tuż przy 
bocznicy kolei dojazdowych, dobrze zago­
spodarowany, posiadający wszelkie zabudo­
wania, 2 cieplarnie, inspekty, sad, trzy stawy, 
narzędzia OTaz inwentarz żywy.

Oferty prosimy składać najpóźniej do dnia 
25 września 1945 r. do Dyrekcji Ł.W.E.K.D., 
Łódź. ul. Piotrkowska 77".

Spis analfabetów
Związek Zawodowy Robotników i Pra­

cowników Przem. W łókienniczego w Ło 
dzi w zyw a w szystkich kierow ników  św ie­
tlic  do przedłożenia ze swego terenu fa­
brycznego spisu analfabetów, chcących 
ukończyć szkołę powszechną oraz tych, co 
chcą uczyć się w  gimnazjum.

W ykazy pow inny zaw ierać nazwisko i 
imię, ile klas ukończył oraz m iejsce zam ie­
szkania. Termin składania spisów do dnia 
20 w rześnia 1945 r.

Spisy składać należy w Zarządzie Głów­
nym Zw. Zawodowego Rdbot. i Pracown. 
Przem. W łók. w  Łodzi, ul. Strzelecka 2, 
pokój 210.

PRZEMYŚL Wełniany w Łodzi poszukuje: 
manipulanta, kalkulatora i wzorzyste w jed­
nej pśobiie, oraz kasjera. Oferty do Admini­
stracji „Robotnika" pod „Przemysł Weł­
niany". ______________

Poszukiwania pracy
ROSYJSKI, angielski, maszyna, poszukuję 
pracy. Oferty do Administr. „Robotnika" pod 

Zaraz". (781)

L e k a r z e
Dr ANATOL MIKULKO
igodz. 3—6, Bamdurskiego

choroby
8— 2.

kobiece,
(778)

Dr. Henryk GUTSZTAT akuszer - ginekolog 
powrócił. Zachodnia 66 m. 27 — przyjmuje 
od 3 -6 .______________________________Utó)

R ó ż n e
„FARBOCHEMIA", Narutowicza 24, tel. 214-30. 
Poleca: Lekiery olejne i nilro, pokosK , pędzle 
i gips. Surowce dla przem ysłu garbarskiego- 
Olejki i esencje jadalne i kosm etyczne oraz 
barw niki jiAlalne i do tkanin._______________
KOŁDRY I BIELIZNA,'przeróbki starych koł­
der, szycie bielizny pościelowej i osobistej Ja ­
nina Kapalska, ul. Zawadzka 11.  (719)
SPÓŁDZIELNIA PRACY KONFEKCYJNO- 
BIELIŻNIARSKIEJ „AŚTRA“ .z  odp. ud z. — 
Łódź, Cegielrriana 6. Tel. 135-22 szyje dla in* 
stytucji państwowych-, samorządowych, szpi* 
talnictwa, fabryk itd. Ceny niskie, dobre wy* 
konanie. ‘ (769)
KURSY HANDLOWE Ireny Szumowskie!, 
Piotrkowska 125, przyjmują jeszcze zapisy na 
ranne — wieczorowe kursy: administr. han-< 
dlowy, księgowości kupieckiej i przemysło­
wej, stenografii biurowej — parlamentarne,', 
pisania na maszynach, języków obcych. (777)

Poszukiwania rodzin
JACKIEWICZA Bolesława poszukuje rodzima 
repatriowana z Wilna. Łódź,-- Śródmiejska 
58-5. (776)
ZWIĄZEK PATRIOTÓW w ZSRR poszukuje 
KATARZYNĘ ROZUMOWA, c. Iwana, żonę 
st. lejtnanta SOSKINA Grzegorza, s. Aleksan­
dra. Wspomniana zrfajduje się na leczeniu w 
jednym ze szpitali krajowych.

Kupno i sprzedaż
INTERESUJĄ nas stale i zakupujem y w, p a r­
tiach wszelkie chemikalia techniczne. Firm a 
„TechnochemiaV Łódź, Narutowicza ló, Tel. 
133-50. v

KREM „ROBOT", używa cały świat. Łódź, 
ul. Cegi-elniana 25.
KUPIĘ prasę ekscentryczną 5—6 tonową, 
automat na gęste grzebienie 3—4 plikowy 
oraz każdą ilość celuloidu i gailallitu. Wiado­
mość: Pomorska 37, warsztat mechaniczny.

(772)

OLEJKI eteryczne i esencje dla przemysłu 
cukierniczego, kosmetycznego i mydlarskie­
go. Barwniki żywnościowe, surowce garbar­
skie, oraiz wszelkie chemikalia -do fabryk do­
starcza F-ma „Chemika". Łódź. Piotrkowska 
28, tel. 145-01. (275)
PERFUMERIA i art. fryzjerskie K. łu jka , 
Łódź, ul. P iotrkow ska 5 ,‘tel. 132-43.

SKLEP z urządzeniem odstąpię. Wiadomość: 
Radwańska 8 m. 1, godz. 3—5. (768)

SPRZEDAM
Piotrkowska

sklep pi-ełws-zy 
307. Wiadomość

przy bramie 
na miejscu. 

(765)

ZARZAD CENTRALNY P. U. R. zakupi me 
bl.e używane w dobrym -stanie, a mianowicie: 
biurka, krzesła, stoły, szafy biurowe. Oferty 
proszę składać — Piotrkowska 29, pokój 23 
u Intendenta gmachu, do dnia 19 wrz.eśnia od 
godz. 9—10 ramo. Informacje na miejscu.

MATERIAŁY UFARBOWANE według nasze­
go przepisu, gwarantowanymi barwnikami do 
domowego użytku „KOLORAN" lśnią świe­
żością i zachwycają wszystkich s-wą -barwą, 
Duży wybór kolorów. ‘Torebki o podwójni 
zawartości (dekówki). • Wytwórnia Chemie*5'  • 
na „Staibil". Łódź. Piotrkowska 39. Telefo-ń 
140-25. (784)

OSTRZYMY: narzędzia chirurgiczne, nożyce 
krawieckie, maszynki do włosów, brzytwy* 
cęgi do manikur itp. Szlifiemj-a mechaniczna 
istnieje 30 lat. Kilińskiego 103. (771r

ZEBRANIE ZWIĄZKU BIBLIOTEKARZY od­
będzie się w niedzielę, 16 września godz. D 
rano. Biblioteka Publiczna, Andrzeja 14. O*' 
ganiizacj-a -Koła Łódzkiego. (78of_

SKRADZIONO dowód osobisty, kartę źejestŁ 
wojskową R.K.U.—Łódź, legii, partyjną P” ^ 
na nazwisko Wilmański Alojzy, K o r z e n i o w ­

skiego 16-10. (77w
SKRADZIONO portfel ż palcówką w tramwa* 
ju, na nazwisko Kwaśnlk, Władysława. Łódź* 
Narutowicza 68. (782)

UNIEWAŻNIAM zgubione dokumenty na na* 
zwisko Tarczyńska Halina, Piotrkowska UO-1’

UNIEWAŻNIAM skradzione dokumenty J l _ 
nazwisko Kiełbasa Stanisław, i majątek Ko,' 
ciołki, gim. Grabica, pow. Piotrków. ’(775)

ZGUBIONO świadectwo fryzjerskie rzemień' 
nicze na nazwisko Kamiński Stanisław, Ko­
chanówek,
zwrot.

ul. Aleksandrowska 428. Proszę o/>v(774)

ZGUBIONO dokumenty 
nazwisko Janio Wacław, 
58-4.

oraz pieniądze 
Choj-ny, PiaskoW,,

1 (773)

ODDAM 2 poko-j-e z -kuchnią, wygody, okolip® 
Rlacu Reymonta. Wiadomość: Piotrkowy*,
292-15, godz. 17—19. ( ^

POSZUKUJĘ mieszkania 4-pokojowego z WJ* 
blarni lub bez. Pożądane nowoczesne. P*®L) 
kowska 108„ wiadomość u dozorcy. (37

L E N G A
poszukuję krewnych. Wiadomość zgh|SZfll' 
N" poczty polowcj 28279—Z lub Adm. „Rob"* 

nika“ — Łódź, Piotrkowska 70

CENY OGŁOSZEŃ Drobne: za wyraz petitowy poza tekstem — 5 zł. Inne ogłoszenia: za milimetr _  szpaltę poza tekstem — zł. 14, w tekście
■___________________________  i świątecznych_j^_jiO_J>rocent_jirożej-__^_

zł. 21. — W numerach niedzielni'0*1
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